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% Przerwane pos’ eizsni3 Efljmu.
(Telefonem  od

AVai5zawa, 14. grudnia.

Ó\t) W  trakcie posiedzenia Sej­

mu około godz. pół -do 6-tcj urzę­
dujący wicemarszałek Moraczew- 

ski zabrał glos i oświadczył, że w  

tej chwili otrzyma! pismo od mar­
szałka Rataja, w ktćrem marsza­
łek zgłasza na lego ręce jako naj­
starszego wiekiem wicemarszałka 

w myśl. zwyczajów parlamentar­
nych rezygnację ze ?wego stano- 
M iska.

naszego koresp.)

List ten w yw oła ł wśród postów 
wielkie wrażenie. W icemarszałek 
MOraczewski powiedział, że wobec 

tego pisma uważa że dzisiejsze po­
siedzenie dalej trwać nie może i koń­

czy je

Następne posiedzenie naznaczono 
na poniedziałek godz. 4-ta. o ile w  

międzyczasie nie zajdą inne nie­

przewidziane wypadki.

Silns napięcie polityczne iv P. 5.
ł

r& tle ustawy o parcblacii.
OŚW IADCZENIE PO SŁA  F L U T Y .-  WNIOSEK W  S rR A W lE  „W O I - 
NEJ RĘKI" UPADŁ. —  K ILKUNASTU PO SŁÓ W  O PUSZCZA SALĘ. 

SYTUACJA SKOM PLIKOW ANA.

, (Telefonem od naszego koresp.)

Warszawa, 14. grudnia. 

(M ) Dziś odbyło się posiedzenie 

.KIudu PSL., na którem wyłoniła 

się sima cpozycia pizeciw projekto­

w i ustawy o parcelacji i osadnic-

stawą on i jego towarzysze wystą­
pią z klubu. Gdy przepadł wniosek 

w -pn.wie .wolnej'ręki, opozycja o. 

puścila rzeczyw iście posiedzenie i 

zebrawszy się w  oddzielnej sali od-

twie, w  ledakdji uchwalonej przez | była narady pod przewodnictwem

komisję sejmową.
Na jem posiedzeniu poseł Pluta 

oświadczy! w  imieniu kilkun isł-i 

o  1 uuków PSL., że V  razie nie •> 

irzymania wolnej reki przy gtosi- 

waniu na plenum Sejmu nad tą u-

poisla Paw łowskiego i Bryia.

Zasługuje' na uwagę zapewnie­

nie opozycjonistów, że po zułat- 

-wit-.niu przez Sejm projektu ustawy 

re^parcoiacji w  myśl żądań ludo­

wych wrócą oni du' klubu PSL. Do-
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M Ł O D Y  P O W S T A N I E C
Wspaniały dramat osnuty na tle walk o ni podległość „Stanów Zjednoczonych Anie 
ryki" po zwycięstwach Lafayetta, Kościuszki i Roche r branda. Dziś K I N O  l>EW

K L U P Y  (fi’y )  wszelkich rodzajów -  i U l E H A T C R Y  

oryginalne Gohlera oraz części składowe do tychże —  
T A Ś M Y  parciane i stalowe oraz wkładki do tychże —  

M E T R Y  wszelkich rodzajów -  S Z U B L E R Y  do 

drzewa — K L U P K I  do kopalniaków stalowe i dre­
wniane —  R Y S Z P A K f  -  C E C H Ó W K I  —  K S I Ą Ż K I  

K U B I C Z M E  wszelkich systemów —  K R E D Ę  do drzewa
p o l e o a j a :

LEON BFPEL i SM Legionów 1. L
Tel. 458 . —  Adres telegr.: , OPTYKA, Lwów ‘.

Gen. Zastępcy W ilhe lm  Gohlers W ittw e , F re iberg , Saksonia. 
Jedyne Fabryki Num eratorów  i Klup do drzewa . 2378

H

. tąd secesjoniści w  kancelarii sej­
mowej nie zarejestrowali się jako 

oddzielny klub.
W  związku z  tymi wypadkami, 

koła parlamentarne uważaja sy­
tuację za bardzo skomplikowaną.

, Z SEJMU.
PRZYJĘCIE USTAW Y  O BONACH  

ZŁOTYCH
(Telefonem od naszego koresp.)

‘W aiszawa, 14. grudnia. 
(M ) Sejm odbył dziś dwa posie­

dzenia. Na wstępie pierwszego po­
siedzenia, po przeczytaniu intenpe- 
lacji, przystąpiono do trzeciego czy­
tania projektu ustawy o bonach zło­
tych. Poseł Jaroszyński (CHN) 
zmienił sumę, na jaka miały być 
wypuszczone\ bony złote, na 30 mi­
lionów złotych zgodnie ze stanowi­
skiem Rządu. Poseł M Oraczewski 
(P P S ) zgodził sic tylko na przyzna­
nie ministrowi bonów nu 15 miljo- 
'nów złotych, albowiem nic ma ■zau­
fania do ministra skarbu i nic chce 
mu udzielić pożyczki wew nętrznej 

Referent poseł Ryinar (ZLŃ ) 
(zgodził się na zmniejszenie sumy na 
30 mili. złotych a tern, że art. 7 da­
wnej ustawy nic będzie miał zasto­
sowania do serji dnugiej, a w ięc nie 
będzie można spłacać podatku bo­
nami tej serii, dlatego w ystarczy 15 
milj. złotych na skonwertowanie i 15 
na zabezpieczenie funduszu użytecz­
ności publicznej i drobnych wkła­
dów oszczędnościowych od dewalu­
acji.

Poprawkę p. Moraczewskiego od­
rzucono 1S7 głosami przeciw  158. 
Natomiast przyjęto poprawkę p. Ja­
roszyńskiego 

przyznającą rządów i 30 milionów 
bonów złotych drugiej serji. 

Pierws/ą~iistawe przyjęto w trze- 
cictn czytaniu. Uchwalono też dwie 
rezolucje komisji, aby rząd przy 
sprzedaży bonów uwzględnił w 
pierwszym rzę »/e insi.-tueje dobra 
publicznego, jak Tow arzystw a ubez­
pieczeń od ognia, na życie, kasy 
chorych, kasy sieroce itp., oraz aby 
zależnk i J rodzaju instytucji dobra 
publicznego rz .d w ezw ał do łukowa 
ma zbędnych zapasów gotówki w  
bonach.

Z kolei po krótkim referacie po­
sła Michalskiego (C lIN .) odrzucono 
2S7 glosami przeciw' 50 poprawkę 
senatu do ustawy o uprawnieniach 
organów wykonawczych władz 
skarbowych, tzn. przywrócono npra- 
fwnienie tych organów'

do przeprowadzenia rewizji 
osobistych 

w poszukiwaniu walut obcych. Aby 
jednak zapobiedz szykanom, uchwa­
lono rezolucję wzywającą rząd, aby 
w rozporządzeniu wykonawc/em u- 
mieszczono przepis, żc takie rewizje 
walutowo-osobiste mogą być zarzą­
dzane tylko w  razie uzasadnionego 
podejrzenia, oraz żc protokoły rew i­
zji mają być sporządzane na osob­
nych drukach, wydanych urzędnikom 
za pokwitowaniem!

Przystąpiono do noweli do usta­
w y  o opłatach stemplowych i u- 

) chwalono rezolucję. wzywającą 
rząd. aby do 20 stycznia 1924 r. 
przedłożył Sejmowi 

projekt ustawy o opłatach stem­
plowych.

P rzy  tej sposobności podnoszo­
no w  ustawie kwotę pół miliom 
matek, od której były pobierane o- 
płaty na wekslach na których nie 
b rio  wymienionej sumy, ma 500 

, milionów marek. Także i ten pro­

jekt ustawy przyjęto w  drugiem i 
trzeeiem czytaniu w raz z rezolu­
cjami.

Przystąpiono z kolei do dalszej 
rozprawy generalne; nad projektom 
ustawy o parcelacji i osadnictwie.
Rozpoczął dyskusję pos. łle rz , któ­
ry  domagał się omówienia sposo­
bów  sfinansowania całej ustawy, 
albowiem uchwalenie ustawy o o- 
sadnictwie i parcelacji bez jej sfi­
nansowania jest według m ówcy 
wekslem in bianco. Natomiast

NPR. może tylko taką ustawę; u- 
chwalić, która zagwarantuje ż y ­
wotne interesy robotników i mało­
rolnych, jak niemniej, zabezpieczy 
interesy miast i ośrodków prze­
mysłowych. Na tem posiedzenie o 
godz. 3‘30 przerwano,)

O godz. 4 rozpoczęło się posie­
dzenie drugie, na fctórem toczyła 
się w  dalszym ciągu dyskusja nad 
projektem ustawy o osadnictwie i 
i parcelacji. W  dyskusji tej zabie- 

I rali głos liczni m ovcy .

a r  A  S ł E K I i A N E .

* | a  W i k t o r j a  L u t c z y n .

Dnia 9. października br. zasnęła w Pa­
nu po krótkich i okropnych cierpieniach 
śp. panna W ik lorją  Lutczyn, urzędnicz­
ka Kolei Państwowych we Lw ow ie  w 23 
wiośnie życia.

P rzez cale jej sieroce —  niestety, 
krótkie życie, —  zdobiły ją charakter 
bez skazy, niezwykła inteligencja i w y ­
sokie poczucie sw ej godności. Pełną b y ­
ła sentymentu i praw dziw ie anielskiej 
dobioci. pciną wszystkich uaipjęknicj- 
szych zalet, jakie tyiko w  sercu i duszy 
dziew częcej zdotaly się pomieścić. Zdo­
byta sobie miłość —  prawdziwą w szyst­
kich, którzy Ją bliżej znali i poznać Ja 
umieli.

Przepiękny sopran, który był Jej je­
dyną duma, kształciła z wieiką pilno­
ścią. Śpiewała w yłącznie liryczne i peł­
ne uczucia pieśni, którcmi poryw ała i de 
głębi wzruszała każdego, komu danem 
było Jej śpiew usłyszeć. Pod tym w zg lę ­
dem rokowano Jej piękna przyszłość na 
irw ie  artystycznej.

Na szczególną wzmiankę zasługuje o- 
koliczność, iż jako uboga sierota znaj­
dowała ukojenie w  swein znoineru żymiu 
wyłącznic w  ciężkiej pracy zaw odow ej 
jako urzędniczka kolejowa, gdzie też 
nadzwyczajną pilnością i mrówczą 
wprost zapobiegliwością zdobyła sobie 
jedno z pierwszych stanowisk dostęp 
nycli dla kobiet i przez swych przełożo­
nych wskazywaną byta zaw sze jako 
w zór sumienność.' i obowiązk rwości. Za­
bawy l w esołe44 —  jakoby w przeczu­
ciu nieszczęsnej przyszłości — były  Jej 
obce.

N iestety! Życie Jej pclne uadzieji 1 
uroku przecięte zostało przedwczesną 
kosą bezlitosnej śmierci. P rzyczem  zgon 
nieodżatowanej ś. p. W is i Lutczynów - 
nej zaw iera w sobie ty le  tragizmu, iż 
nie sposób go opisać. W szystk ie nadzie­
je szczęścia sieroty, która przez całe 
młodociane sw o je  życ ie  ciężko o byt 
w alczyła, prysły  i w  nicość się obróci­
ły  przez pogardy godną niesumienność i 
lekkomyślne traktowanie życia ludzkiego 
przez ludzi z dyplomami lekarskimi. 
N ieprzeparta sita żalu ciśnie pod pióro 
ciężkie oskarżenie, że padio oiiarą ka­
rygodnie niedbałego leczenia ze strony 
dwu z osobna wezwanych lekarzy (a 
może ubogie mieszkanie było tego p rzy ­
c zyn ą ? !!), których jednak nazwisk W 
tem miejscu nie wymieniamy z pietyzmu 
dia Zmarłej, ta bowiem  przy swera a- 
nielskieni sercu sprzeciw iłaby sic. ab j 
w inow ajców  spotkało zasłużone conaj- 
mniej publiczne napiętnowanie.

W obec pow yższego  zaniedbania 
V7.glednie nierozpozuatria choroby ap- 

pcndicitis puruienta, mimo wszelkich — 
nawet dla laika —  widocznych sympto­
mów, o trzy  pełne doi spóźniona opera­
cja w  szpitalu tiie mogła już mimo usil­
nych zabiegów  lekarzy szpitalnych ura­
tować rwącej się dopiero do życia istoty.

Dziś opodal Jej grobu szunri p Licz? ca 
brzoza i zda sic wołać o pomstę do nie­
ba za wyrządzoną Jej najpotworniejszą 
krzyw dę.

Pozostaw iła po sobie bezgraniczną 
nustke w  sercach osób. które Ją szcze­
rze kochały, a dław iący i głęboki żal 
za tę najszlachetniejszą i najczystszą 
z dusz wykuje dla Jej drobnej i św ietla­
nej postaci nigdy nic zniszczalny i naj­
trw alszy piękny pomnik żałosnych 
wspomnień.

Cześć Jej painięcf.

Ż A L .
Pożegnanie poświecone drogim cicnion 

ś p. W is) Lutczynńwnej.
Żal i smutek u T ow e j słania się mogiły, 
O, czemuż losy taką k rzyw dę nam spra

w iły !
Czemuż śmierć, która martwość ma u 

suwać przecie. 
Ciebie w yrw a ła  życiu w krasy i dni

kw iecie!

Serdeczny żal za Tobą ku niebios w y ­
żynie

Lotem  ptaka, w yra jów  spragnionego.
płynie.

Rozdarte moje serce, dusza załzawiona. 
Poza grób ku Twym  cieniom wyciągam

ramiona.

I poty żal nic zmilknie, z łez nic oschną
oczy,

Póki chwila nie przyjdzie, co nas znów 
2426 zjednoczy.

Walka o Jaworzynę
n a  fo r ia m

Paryż. (Tel. wt. GP.). Na w czo ­
ra jszem posiedzeniu Rady Ligi Na­
rodów rozpatrywano sprawę atry- 
bucii Polski ha terenie Gdańska do- 

.tycz-ace wyładowywania i po.uleuz- 
ezenia na składzie materiałów w o­
jennych i środków wylbuchoWycli. 
Po  przemówieniach Min. Skirnumta 
i uatlbiirm. Sabina Rada L igi odro­
czyła sprawę do jutra.

O godzinie 11 -tei odbyto się taj­
ne posiedzemże Rady, na .którsnt po­
stanowiono odnowić na rok jeden 
mandat AY y sok iego Komisarza w  
Gdańsku Mac Donalda. W  tych o- 
bradach Polska brała udział po raz 
pierwszy. Rada Ligi postanowiła 
powołać do Rady liygjemcznej D<a 
Chodźkę na stanowisko członka a- 
sesora komitetu hygieuicznego.

O godzinie 17-tei odbyło się pu­
bliczne posiedzenie, poświęcone 
sprawie Jaworzyny. Min. Skirmunt, 
który przedstawił polski punkt wo­
dzenia i bronił decyzji komisji dcli- 
mitacyjnej, oświadczając, że ona ma 
największe kwalifikacje dla ustalenia 
szlaku granicznego zgodnie z intere­
sami miejscowej ludności. Polska 
przyjmuje avis trybunału w Hadze 
i położył nacisk na zastosowanie 
przez trybunat terminu „modyfika­
cje’ ’, itżywanego częstokirotnie a 
specjalnie w  decyzji ostatniej, po­
wziętej przez komisję dclinittacyśftą.

W ALORYZACJA O PŁAT  PO CZ­
TO W YCH .

(Telefonom od naszego koresp.)

Warszawa, 14. grudnia. 
(M). Od nowego roku tary fa po- 

eztowo-tełegraficzna ma być zwało-

f l a s i w  L i g i - " 8
i>3 - o

Zdaniem tnowcy, zmiana leży w in­
teresie miejscowej ludności, cierpią­
cej wskutek niepewnej sytuacji.

Następnie zalbrał głos min. Be­
nesz i przedstawił znane argumenty 
czeskie oraz protestował przeciw 
zbyt szerokiej interpretacji słowa 
„modyfikacja’’, oświadczając, że li- 
nja, oznaczona przez komisję deli-mi- 

' tacyjną stanowi nie „modyfikację’ ’, 
lecz całkowitą zmianę pierwotnego 
szlaku.

Po dyskusji ostatecznie min. Sktr- 
■munt zaproponował zaproszenie na 
posiedzenie Riady Ligi przewodni­
czącego komisji deliinitacyjnej, gdyż 
on najlepiej wyjaśni rację, która spo­
wodowała decyzję komisji. Ponie- 
waiż min Benesz obstawał prrzy czy­
sto jurydycznym charakterze kwe- 
stji, rozpatrywanej obecnie przez 
Radę, min. Skirmunt, zabrawszy 
głos, po łoży ł nacisk na stronę mo­
ralną kwestii i przypomniał, że przy 
rozgraniczaniu Orawy delegat polski 
zgodził sie na modyfikację na ko­
rzyść Czech jedynie pod warunkiem 
podobnego traktowania sprawy przy 
deHmitacji dla Spiżu.

Posiedzenie przerwano o godzi­
nie 6-tej wieczorem, gdytó sprawo­
zdawca zażądał udzielenia mu do 
jutra wieczora czasu na przygoto­
wanie konkluzji.

ryzowana, (ak. że opłaty obliczane 
będą w iuduóstkach stałych.

DYMISJA GABINETU PO RTUG AL­
SKIEGO.

Lizbona. (Tel. wt GP.). Gabinet 
podał się do dytmsiL
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Pilska 11 *fl!l lii 2CH lit
Lwów, 14. grudnia.

Na ziemiach poi&kich włącznie z 
województwem Śląskiem, obszar, 
zafoty pnwz formację wtęgla ka- 
.miernego można obliczyć na 3.390 
kur. Pc ls,ka posiada jeszcze 26.320 
miijoiiów tonn możliwych i prawilo- 
podoDuych zapasów węgla kamien­
nego, nic wliczając do tej liczby 
złoża  w ęgla w głębokości 1500 do 
2000 mtr. Zagłębia Górnośląiskiego.

Zapasy wegia Polski wynoszą 
59 695.000.ti00 tor.n. Biorąc pod u- 
wagę tyiko liczbę. 31,993.000.000 
torni z zapasów' węgla Polski i 
przyjmując produkcję wpgla przed- 
woiei ną aia polskiej części Górnego 
Śląska na 33,000.000 tonn rocznie, 
jatko podstawę żelaznych obliczeń, 
ogólna liczba produkcji w ęgla  ka­
miennego Polski może być podana 
na 42,000.000 tonn rocznie, tak, że 
zapasy węgla mogą starczyć n« 
okclo 2000 lat.

fŁrie iKiiira] w Miii.
W  zw iązku z nadchodzącymi 

świętami Bożego Narodzenia i No­
wym Rokiem M. Spraw Wojsk, za­
rządziło dwuokresowe urlopy dla o- 
ficerów i szeregowych. Pierw szy o- 
kres urlopowy rozpoczyna się 22. b. 
m. 1 trwa do '27 grudnia w łącznie: 
zaś drugi od 29. grudnia do 3. sty­
cznia włącznie. W liczone tu zostały 
również i dni jazdy. Niezależnie od 
urlopu w  dniach 24., 25. ii(?6. grud­
nia, oraz w  dn. 1. stycznia urzędo­
wania niema. W edług rozkazu m m- 
stra ilość urlopowanych nie może 
przekraczać 50 prc. oficerów- i 10 
prc., szeregowy cli. Bilety kredyto­
wane przysługują wojskowymi w ra­
mach przepisowych.

9i Si? R.1! t M »  « \
przez własnych poddanych.

OBJAW Y POW SZECHNEGO NIEZADOW OLENIA W Y ŁA D O W U JĄ  
SIĘ w  LICZNYCH W YPADK ACH  SAMOSA DU. —  POGROM  „KOM- 
JACZEJKI”, KTÓRA NIE CHCIAŁA DOPUŚCIĆ PO PA  DO UMIERA­

JĄCEGO. —  W YM O R DO W ANIE  KOMISJI ŚLEDCZEJ.

(Oryginalna korespondencja „G azety Porannej’’ .)

Pogranicze polsko-sow.,
14. grudnia.

Z Odessy donoszą: Onagdaj w y ­
darzy! się tutaj, w  dzielnicy, zamie­
szkałej przez robotników i maryna­
rzy, bardzo charakterystyczny fakt: 
do umierającego robotnika rodzina 
zaprosiła „św-iaszczeamika’ ’ (księdza 
prawosławnego), aby zaopatrzyć u- 
niierającego św. Sakramentami. To 
się nic podóbalo członkom t. zw . 
.komjaozcjki’’ którzy napadli na 
księdza i znieważyli go czynnie. 
Tymczasem zgromadził się wielki 
tłum oburzonych parafian, którzy 
stanęli po slromc popa i zaczęli o- 
gókiy pogrom mieszkających w  mie­
ście komunistów^ krzycząc przytem: 

„dajcie nam swobcduSe umie­
rać!”

Z komunistów zabito iednego or­
ganizatora „kom jaczojki’, innych u- 
ratowała jedynie pomoc przybyłego 
oddziału wojskowego.

Z Symferopolu równocześnie do-

W  drodze do Ałus/.ki 
m©w yśledzeni sprawcy zabili 

prezesa „ispoikoma”
(komitetu wykonawczego-) komuni­
stę Stouowa oraz dwóch agitatorów, 
k tórzy wracali z podróży 'p-o wsiach 
•celem prowadzenia agitacji na rzecz 
kandydatur komunistów do odbyw a­
jących się obeeme nowych wylbo- 
rów do sowjetów.

Celem w yktycia  „kontr-rewolu- 
cjonistów’ ’ cizerezwyczajika w ydele­
gowała do A tuszki sędziego śledcze­
go oraz. kilku działaczy partyjnych, 
na których w drodze powrotnej ró 
wińeż

dokonano napadu i wszystkich 
zamordowano

Na micj-icu napadu znaleziono kart­
kę: „Tak będziemy postępowali ze
wszystkimi komunistami, którzy od­
ważą się pojawić na w si’ .

Na miejs-ce napadu wysłano zna­
czne oddziały wojskowe celem „zli­
kwidowania bandytyzmu’ ’... —  Dro­
bne, a znamienne zjawiska..,

H-ęCi. ..

Nlszwykta n o m e i i l

Prawtiziwy perski
przepiękny dywan (Korosian) 

■?V4 korzystnie do sprzedania. 
SAUBERM ANN, Lwów, Kołłątaja 2 

Skład wódek. 24: 2

Przekład polski z oryginalnego rękopisu, znajdującego sic w ar­
chiwum bolszewickiem w Moskwie, opatrzony wstępem i przed 

mową LE O N A  KOZŁOW SKIEGO,

z  p r z e i m a a r - i  S R 1 G J D S Z A  i i lE L C U . ’ 1 W & :

ARCTA lfi
Cena Mk. 2,0 0 000 (przy mnożniku ksjęg. ;iO0.0OO) /. pKWsfłtą, za pobrani-m 

I 2305 pocztowem mk. Ż,j200.000 Dolicza się 20>'/u dodatku sortym.

G. K. CHESTER TON. ‘

Wnm ssiasfe.
Z tomu nowel krvminahtych p. t. 

„KSIĄDZ DROWN-NIEWIN1ĄTKO”

(Przekład z  angielskiego O- Z.)

—  Najpiękniejsza zbrodnia, jaką 
kiedykolwiek popełniłem była za­
razem, dziwnym zbiegiem okolicz­
ności —  moją ostatnią zbrodnią —  
zw yk ł był mawiać Plambeau w  
swe i wielce iuż inorame; starości —  
a dokonałem jej w  pserwso-y dz.eń 
Bożego Narodzenia..

Jako artysta starałem się zawsze 
stosować zbrodnie mroe do pory ro ­
ku, lub do krajobrazu, ną tle które­
go je popełniałem W ybierałem  dla 
ich kulminacyjnego pumefu tę Mb o- 
wą terasę, czy park ta i troskliwie, 
jak sic wybiera miejsce pod pomnik, 
czy grupę posągów.

Uważałem, że n. p arystoki-tów  
uaieży podchodzić w przestroimy clg 
pótnrrocCTiych komnatach, wykłada­
nych dębnwem drzewem, podczas 
gdy, przypuśćmy, Żydów  powinni o 
się doprowadzić do tego, aby się na­
głe i meNi>txiv,'>r w aru  zuałezli bez

i h h — t i m i i  iiiin-inrniinOTriwffiiinTrimninf

pieniędzy wśród rzęsistych świateł, 
czy w  separatkach Cafć Riclic. Kie­
dy w  Anglii usiłowałem raz pozba­
wić majątku jakiegoś proboszcza —  
co bynajmniej nic jest tak łatwe, 
jakby można przypuszczać —  stara­
łem się go osaczyc. ze tak powiem, 
oprawić w  ramy zielonej murawy i 
szarych w ieżyc pewnego katedralne­
go miasta. Podobnie w e Francji, kie­
dy udało mi się raz wydostać pie­
niądze od bogatego i nieużytego 
wieśniaka —  co jest sztuką prawie 
ze wrręcz niemożliwą —  miałem 
chwile najprawdziwszej satysfakcji, 
widząc potem adaleka, jak obur,zo­
ny, stał niby płaskorzeźba na tle 
długiego rzędu ściętych topoli i tych 
szlachetnych równin Galji, nad kió- 
remi w  zadumie unosi sie potężny 
duch M illet’a.

Otoż —  jak już powiedziałem —  
ostatnią moją zbrodnię popełniłem W 
święto Bożego Narodzenia, a popeł­
niłem ją w  angielskim domu, w  kole 
średniej bnrżuazji, wśród wesołych 
i przyjemnych okoliczności.

L-ała historia, będąca -aupGuH-, w 
stylu Karola Dfatensa, lO/egraia się 
w  Putney, w domu, przed którym 
i by 1 a wielka aleja dojazdowa, tuz o- 
boK stajnia, a u obu zewnętrznych 
bram tabLce z nazwą wbili, wreszcie

w ogrodzie senegałskie drzewo.
'iy le  o jego zewnętrznym w yglą ­

dzie; co do samej zbrodni, mam 
w rażenie, że udało mi się bardzo 
zręcznie i wiernie oddać styl ©ibke-n 
sa. I -doprawdy —  jeżeli dzisiaj cze­
goś żałuję, to tylko tego. że w ów ­
czas —  jeszcze tego sarn ego w ie­
czora... żałowałem grzechu...

Potem, bywało, opowiadał rłaro- 
Ibeau przebieg całej sprawy:

Historja owa, nawot przedsta­
wiona w  ten sposób od strony „we- 
wmętranej”  — była bardzo dziwna, 
a już całkiem tajemnicza i niepojęta 
w ydawała się dla obcego, w' żaanym 
związku z mą nie będącego widza. 
Jako tuki właśnie, miałem za zada­
nie zbadać ją i znaleść klucz do jej 
rozwiązania.

Możnaiby przyjąć, że punstein 
wyjścia dla całej historii łbył mo­
ment, w  którym frontowy drzw i do­
mu otw arły się i na ogród z  drze­
wem  senegałskiem w yszła  -młoda 
dziewczyna, niosąc w reku chlc-b, a- 
bv nakarmić ptaszki w pierwszy 
dzień Bu/ego .Narodzenia Była (o 
ładna panna, o piwnych oczach, 
które spoglądały śmiało przed sie­
bie. Tak szczelnie otuliia się w  ćie- 
rnne futro, że nie można byio zgad­
nąć, gdzie się kończy futro,, a

M&i lesł Mtó imim!
(W  SPRAW IE SZKOLNEJ W YSTA ­

W Y  KARTOGRAFICZNEJ).

Lwów. w grudniu.
Dnia 25. listopada odbyło się w 

obecności kuratora Bobińskiego, pro­
fesora Romera i zaproszonych go­
ści otwarcie wystawy środków po­
mocniczych do nauki geografii. W y ­
stawy urządziło Polskie Muzeum 
Szkolne z inicjatywy D yr Fr. Maj­

chrow icza, pragnac choć tym w ys ił­
kiem uczcić 150-cio lecie Wielkiej 
KomiJsjl Edukacyjnej. Wystawni, na 
którą ztożyły się nie tylko przęd­
li oty, będące w -posiadaniu Muze­
um, ale i wypożyczone przez firmy 
wydawnicze, jak i przez Instytut: 
Geograficzny Uniwersytetu J Kazi­
mierza —  trwać ma miesiąc. Z tego 
pr-zeszlo połowa czasu tuż minęła. 
Lw ów  liczy 33 szkól średnich, bli­
sko 100 szkól powszechnych i w y ­
dzia łow ych^ tedy setki nauczycieli 
uczących geografii i krajoznawstwa. 
Ciekawy byłaby odpowiedź na pytą. 
nie: jak; też procent tegoż nauczy­
cielstwa pobrudził się na wystawę, 
pouczającą o tem, co z obowiązku 
znać powinno? Procent niski iub 
wysoki zwiedzających, to zarazem 
obrazek naszej kultury społecznej. 
O dtworzy on albo śpiączkę umy­
słową lwowskich 'nauczycieli, prze­
rywaną niekiedy żałosneim sitęknię- 
ciem na opóźnienie nasze w  stosun­
ku do zachodniego szkolnictwa —  
albo —  co daj Bóg — powię, iż za 
postępem dążymy żywotnie, gotowi 
do poparcia twórczych wysiłków. 
W ystawa otwarta jeszcze przez 
dw ie niedziele od godz. lf>— 12 (Plac. 
Gosiewskiego 4)
■— ■— —a ■ w pwb—mńemUĘ*

Ha ć w ta zd ^ r  ! 5la G w ia zd k ę !
JSJN o ficersk i-i urzędn czer 

i I  /i U  /  181 stndenckie i cywilne - 
V  U f a ł  I r  poleca 23-SJ

BRUNON SAPAK
Z dostarczonego malerjalu wykonuje 

n jsolid It*s. 236 i

I S i T j i S r "
czynają w łosy. Gdyby nie jej w io- 
śniana urocza twarz, z  największą 
łatwością możnaby ją wziąć za mło­
dego, niezgrabnego niedźwiadka.

Zimowe poitołudiirie racliodziio 
czcrw'-oiną ł-uua i tta ogrod ogołoco­
ny z kw iatów  zaczynały siać się 
nibinowe poblaski, zakwńtając nad 
grządkami, niby duchy umarłych 
róż. Po  jednej stronic domu znajdo­
wała się stajnia — z drugiej zaś 
wiodła aleja w:aw'rzyinów do prze­
stronniejszej, w  głębi poza domem 
położonej części ogrodu

Młoda dziewczyna rozdrobiła 
buKkę dla iptaisząt, po raz czwarty, 
c zy  piąty tego dnia —  za każdym 
razem bowuem pies zjadał okruszk5 
—  potem niepostrzeżenie przeszła ną 
prostą ścieżke, oosadzoną v'awrrzy- 
nami i doszła nią do miejsca, gdzit 
./daleka już połyskiwały pęki gęsto 
rosnącego ! barwimkłi. Przybyw szy 
tutaj wydała okrzyk zdziwienia —  
odruchowy,, czy też przepisany ti- 
rnową —  na szczycie sterczącego 
ponad nrą rmim mitzała bowiem ja­
kąś postać, która właśnie z wielka 
fantazją mirr len przełaziła,

(C. d. u.).
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(Telefonem  od naszego korespondenta!.

—  o ~

T DR TADEUSZ FECHTER, DYREK­
TO R  S Z P IT A L A  POWSZ., PREZES 
SEKCJI LEKARSKIEJ W  JAR O SŁA­

WIU.

Jarosław. 13 grudnia.
I 2,110wu nieubłagana śmierć zabrała 

nam jednego z najlepszych oo yw jte li: 
Ora Tadeusza Eechtera, dyrektora tutej­
szego szpitala powsz., który 'godność te 
piastował od utworzenia tegoż, ti. od r. 
1902.

Na kilka miesięcy, jeszcze przed u- 
tw oi żenieni sz.pitala przybył tu śp. dr. 
Tadeusz E'ech'ter do Jarosławia celem 
urząuztiiia go wedle najnowszych za ­
sad. P rzez  przeszło 20 lał był dusza ca­
łego szpitala i z całein poświeceniem, 
nie bacząc na trudy i znoie pracował dla 
dobra naszego powiatu. T o  też wkrótce 
imię jego stało sic u nas głośne, a spo­
łeczeń stw o tutejsze oceniając jego za­
sługi wybrało go do Rany miejskiej, pre 
zesem sekcji lekarskiej etc. etc. Pociczas 
inwazji rosyjskiej w  r. 1915 wśród całe­
go szeregu osobistych niebezpieczeństw 
w ytrw a ł jak karny żołnierz na poste­
runku I śmierć zaskoczyła go  na posre- 
runku. Spiesząc bowiem  dnia 9 bm. 4o 
szpitala w godzinie w ieczornej do c ięż­
ko chorego, zmarł nagle p rzeżyw szy  
lat 53.

Pogrzeb tego zacnego i szlachetnego 
lekarza-obywa.tela-Polaka. który odbył 
się dnia 12 bm. popot, stanowił imponu­
jącą swym  rozmiarem —  żyw ą  manitc- 
'stacię całego obyw atelstw a m iejscow e­
go i okoFcznego bez różnicy'' wyznania 
‘i narodowości. Całe tutejsze duchowień­
stw o nuoisa obrządków z ks. kanoni­
kiem Męskim i Chotynieckim brało u- 
dział w pogrzebie. W  dniu pogrzebu na­
deszło pismo od marszałka Sejmu p. Ra­
taja, szwagra śp. dra Eechtera do wdt>- 
w v, usprawiedliwiające sw ą absencję 
ważneini sprawami państwowemu

W  pochodzie żałobnym zauważyć 
było można k szyn a Zmarłego, p rzyb y ­
łe g o  specjalnie na pogrzeb p. W iczyń- 
skieoo. komendanta okręgow ego policji 
'państw, w e Lw ow ie , sekcję lekarska z 
w iceprezesem  starszym lekarzem pcw. 
clr. ! ubowickim, Korpus lekarzy wojsko­
wych 1ow ódcą szpitala reion, piiłk."di. 
Pawlikowskim , radcę W o jew ództw a p. 
Prezentkiew icza ze starosta p  O lszew ­
skim, Bumiewiczem i sekretarzem W o- 
jcw. p. G łogowskim , powiat, komendau 
ta policji państw, nadkom. Zakrzewskie­
go. Radę miejska z itif. Brod-cwiczem 
jako burmistrzem, Radę powiat, z mar­
szałkiem Lisowieckfm, nadradcę sądo­
wego' p. Galika z gronem sędziowskim 
przedstawicieli gminy wyzn. izrael. -Ą 
prezesem p. Strisowercm. starostę z 
P rzew orska p. Romanowskiego, d\ rek­
tora poczty p. W odzińskiego i ca ły  sze­
reg najpoważniejszych osobistości cy ­
wilny ch i wojskowych m iejscowych i sa 
Siedmch powiatów.

Przed domem śpiewał chór wojsko- 
wn-cyw ilny pod batuta kap. Skowroń­
skiego. poczerń przem ówił nestor lut. 
lekarzy dr. Julian Trzaskowski, który 
drżącym ze wzruszenia głosem scharak- 
leryzow a ł szlacheicną działalność śp. dra 
Tadeusza Eechtera. Następnie ruszył ol­
brzymi kondukt żatob-y. liczący około 
20 000 g łów  na stary cmentarz, gdżie po 
luforawocniu żałobnych modłów prze- 
tnńwsif nad rrrogiłą w porywających sło- 
wzacn Kolega Zmarłego, aowóaca tut. 
rejon szpitala pułk. dr. Paw likow ski Po 
o-iSprewcer ii W  mogile demnej“  złożo­
no trmrn ; -w, g ro łw zcu  rodzinnym

PuiOBtałel vrk»w ie ) rodzinie towa­
rzyszy poww.eutoy iat I współczucie. 
Gzseść pamięci sztachetne,. o ekarza-oby- 
wTrteła Niechaj mu -sasza święta- ziemia, 
którą tak sssezerze dnocitał lekka bę- 
ózie!

ZNIŻKA CEN W  GDAŃSKU.
Gdańsk. (Tel. w ł. O P.). W zm ożony 

przy wóz żywności polskiej do Gdańska 
spowodował tu zniżkę cen. Ceny odzie­
ży  spadły od 1. paźdz. o cQ%. Zazna­
czyć należy że ludność gdańska zdaje 
sonie sprawę z tego, iż potanienie ar­
tykułów pierwszej potrzeby zawdzięcza 
p rzyw ozow i z Połslti.

lnsernp ir.Bsześie Piirannejl,

Warszawa, 13. grudnia.
(M ) Na wstę-pie dzisiejszego po­

siedzenia Sefmu .znalazł się na po­
rządku dzianhy.m projekt ustawy o 
obowiązkowojtr stosowaniu wska­
źnika drożyźmaujego przy regulowa­
niu płac zatobkowych.

Projekt ten wywołał obszerna 
dyskusję generalną. W  dyskusji tej 
zabierali głos posłowie: Waszkie­
wicz IN PR), Stańczyk (P P S ), ks.

Warszawa, 13 grudnia.
(M ) Rząd wniósł projekt ustawy 

o obowiązkowem stosowaniu wska 
nika zm>an kosztów utrzymania do 
regulowania Płac zarobkowych, Pro  
jek t ten zawiera 10 artykułów i w 
uzasadnieniu podaje, żo częste i zna. 
czne zmiany w  kosztach utrzymania 
najbardziej dotkliwie są odczuwane 
przez w arstw y pracownicze utrzy­
mujące się z pracy zarobkowej. Pła­
ca zarobkowa ustalona dia jednego 
okresu płatniczego staje się w  na. 
stępnym okresie niewystarczająca 
dla pokrycia tych samvcn wydat­
ków. Od 1920 roku —  są słowa w  
uzasadnieniu rządowego .projektu — 
istnieją na terenie państwa komisje 
dla badania zmian kosztów  utrzy­
mania powołane na m ocy rozporzą­
dzenia Rady minfotrów. Obliczany 
przez te komisje wskaźnik kosztów 
utrzymania ma obecnie duże zasto­
sowanie otrzy regulowaniu plac za ­
robkowych w  przemyśle, handlu, 
bankach itp., szczególnie w  tych za- 
kiadach pracy, które sa zorganizo­
wane w  związkach zawodowych 
pracodawców. Nic wszystkie jednak 
gałęzie pracy stosują wskaźnik rę 
gularnie lub też w całej wysokości 
Regulhrne stosowanie wskaźnika 
jest słuszne, gdyż zdaża do utrzy. 
mania na jedntym poziomie wartości 
pracy zarobkowej, zatem żadanie 
regularnego stosowania wskaźnika 
nie .iest żądaniem o podwyżkę płac.

Art. 1. projektu ustawy wniesio­
nego przez Rzad nakłada obowiązek 
regulowania płac zarobkowych 
prsez zastosowanie wskaźnika dro- 
żyźmanego v,e wszystkich zakla

Warszawa, 14. grudnia.
(1). Jak się dowiadujemy, jntro 

nastąpi wymiana not m iędzy rządem 
Rzpltej a rządem Sowjctćw. Rząd 
polski uznaje zmianę zaszłą w kon­
stytucji rosyjskiej. Rosja zobowią-

•orysław , 14. grudnia, 
(h) Glośnem echem na całem 

Podkarpaciu odbiła się wieść o 
skrytobójcom morderstwie,.- doko- 
ntiner. przez robotnika firmy nafto-

| Woycicki (CHD), Łańcucki (komu­
nista). W  myś! w yw odów  tych 
m ówców Izba zgod/iła się wezwać 
komisję ochrony pracy, aby zę spra­
wozdaniem swein w sprawię tego 
projektu ustawy przybyła na ple­
num Sejmu wó wtorek, 18. b. m., 
tak, aby ustawa ta mogła być u- 
chwaloną jeszcze przed świętami. 
Będzie to rodzaj „Gwiazdki” dla 
świata pracującego

dach pracy, zatrudniających powy­
żej -f pracowników najemnych. P rze  
nisy tej ustawy nic obowiązują w  
tym wypadku, gdy płaca zarobkowa 
przerachowaua na franki szwajcar­
skie wedle notowań giełdy w ar­
szawskiej przekracza wysokość pła­
cy zarobkowej tej samej katcgorji 
pracownika z 1914 roku.

Art. 3. podaje, że długość okresu 
od ktorego ma być obliczony wska. 
zn ik ła  także i sposób obliczania 
wskaźników ustalać będzie Rada 
.Ministrów.

Według art. 4. wszelkie indywi­
dualne zbiorowe umowy pracy, o- 
kreślające warunki uregulowania płac 
mniej korzystnie dia pracowników 
od warunków określonych w tej u- 
stawie są nieważne.

W edług art. 7. pracodawcy 
wzgtędnie zarządcy przedsiębiorstw 
winni przekroczenia ptzepjsów tej 
ustawy, ulegną karze aresztu od 
jednego miesiąca lub grzywnie do 
100 milionów marek.

Art. 8 ustala, że sądy przy roz­
strzyganiu spraw wynikłych z posta 
nowień tei ustawy obowiązane są o- 
kreślać wysokość przysądzonej su­
my przy zastosowaniu wszystkich 
wskaźników drożyźnianych ogłoszo 
nych przez komisję aż do dnia w y ­
dania wyroku.

Art. 10 mówi, żc ustawa ta będzie 
ważna do dnia 1. stycznia 1925 i tra­
ci swą moc obowiązującą z dniem 
wprowadzenia stałej waluty polskiej 
-— chociażby wprowadzenie tej w a­
luty nastąpiło w  terminie wcześniej­
szym od podanego powyżej

żuje się do poszanowania, zawartych 
traktatów, oraz zgodzi się na utwo­
rzenie w najbliższym czasie polskich 
placówek konsularnych w Mińsku, 
i Charkowie, które otrzymają cha­
rakter dyplomatyczny.

w ej ,Funto“ Łukasza Turka na <>- 
sobie inż. W łodaiczyka. Jak stwier­
dzono, Turek, otrzym awszy w ypo­
wiedzenie pracy, zemścił się w  ten 
sposób, żc z siekierą w ręku wpadł

z t.ienacka do mieszkania Inż. W ło ­
darczyka i mic przeczuwającego nic 
inżyniera ugodził śmiertelnie w  
głowę. Dzięki natychmiastowej po­
mocy, zdołano inż. W łodarczyka u. 
ratować od niechybna] śmierci. —  
Sprawca po dckoi.-anin czynu tego 
zbiegł,

Wczoraj aresztowano go w Sam­
borze. Przyznał się do Popełnienia 
zbrodni, tłumaczą*: sięt, że Popełnił 
ia w stanie pijanym.

Hi!ófl inMI Jiziw 
Ho i m

Kraków. 14 grudnia.
(* ) W czoraj przybył tu z  Lodzi 

zm.ny podróżnik rodak nasz kap. 
iW anderwdl z towarzyszami, odby­
w a ją c y  na skutek zakładu podróż 
naokoło świata hea pieniędzy. 16. 
bm. wyrusza do Lwowa. Za nim w 
ślad p tiyby la  outem Jieząea 7 osób 
komisja kontrolna.

M;iOoriiWD2Biijw?r«ió!i!
Przemyśl. 11. grudnia, 

(li) W  mieście Haszem popełnio­
no wczoraj wiecaorem morderstwo 
na tle porachimlów osobistych, 
N;ie wyśledzony -naraizie sprawca
trzema strzałami rewolwerowymi, z 
których jeden był śmiertelny, zabił 
26- letniego robotnika Zalkego 
Schntalzbaeha. w realności przy ul. 
Słowackiego 40. Jak stwierdzono, 
morderstwo zośtsłfc popełnione na 
tle porachunków osobistych. Śledz­
two w  teku,

TELEGRAMY.
PRZELICZENIE  T A R V F KOLEJO 

, W YC H  NA FRANKI. 
W arszaw a. (Tel. w|. GP.). „Gazeta 

W arszaw ska" donosi: Od dnia 1. s ty ­
cznia wprowadzi się obliczenie tary iy  
kolejow ej w  jednostkach stałych. Dnia 
•29. bm. zostanie ogłoszony kurs franka 
złotego, według którego przeliczone 
będą wszystkie opłaty kolejow e w sto­
sunku do taryf obowiązujących obeeme 
Oznaczać to bedzie po przeliczeniu na 
marki polskie podwyżkę o 100 do 125% 
W  dalszym ciągu tary fy  kolejowe zmie­
niane będą zależnie od konjimktur iu 
rynku walutowym  w terminach 2-ty- 
godniowych.

W E SO ŁE  STO W AR ZYSZE N IE  
W K R AK O W IE

Kraków. 13. grudnia, 
(* ).  Policja  tutejsza pono w ykryta 

znów oryginalne tajne stowarzyszenić 
pod nazwa „Sd ilara ffiiRVereiii“ , rekru­
tujące się głównie z N iem ców, a upra­
wiające, wedle brzmienia statutu, „sze­
rzenie humoru i życia tow arzysk iego". 
Policja zajęła me tem stowarzyszeniem , 
a akta odstąpiła sądowi,

PRO CES PO R A N K IE W IC ZA . 
Poznań. (T e l. w ł. GP.), Przed trze­

cią Izbą karną sądu okręgow ego rozpr. 
ezrne się 21. bm. rozprawa przeciw  zna- 
nemu kom w iścle C zesław ow i Purait- 
kie w ieżow i. Rozprawa budzi wielkie za­
interesowanie w szczególności z tego 
względu, że Porankiew icz. który w drn 
dzc wym iany wyjechał do Ri-sjj uąiefct 
następnie stamtąd i p rzynyw szy  do Por 
ski. oddal się dobrowolnie w ręce w ładz 
polskich

S O W JE TY  ’ BRONO W O ICH  
„S Y M P A T Y K Ó W ".

W arszaw a, 13. gruchną 
(1). W o rew  zaprzeczeniom utrzymują 

tu, że istotnie nadeszła notą rząou So­
w ietów , prosząca o wstrzymanie w y ­
konania wyroku śmierci na por. Bagiń­
skim i W ieczork iew iczu, powołmąca sk 
przytem  na podorwe interwencje rządt 
polskiego w obr-*nk ^ołairów, skaza­
nych w Rosji.

ZASTOSOW ANIE W SKAŹNIKA DROŻYŻNIANEGO W E  W SZYST ­
KICH ZAKŁADACH  PRACY, ZATRUDNIAJĄCYCH PO W YŻEJ i  
PR A C O W N IK Ó W  NAJEM NYCH .—  SPO SuB  OBLICZANIA W SK AŹ­

NIKÓW  USTALAĆ BLDZ1E RADA MINISTRÓW'.

Sprawca ziwu ni inż- (M M  scliwytiiy-
TŁOM ACZY SIĘ, ŻE  BYŁ... PIJANY.
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Lwów, 13 grudnia.

•fedaktor naczelny „Gazaty Poran­
nej" przyjmuje codziennie w redakcji 
9i codz 12— 1 po poi. L fe le l. nr. 2301..

Telefon nowy Akcyjne) Spółki W y- 
dawuiczej posiada nr- 123$. Podajemy 
i o. zmiana bowiem aparatu wywołują 
w iele nieporozumień.

Podw yżka cen w yrobów  tytoniowych.
Jak s..ę dowiadujemy, z dniem 20 om. ma 
nastąpić podwyżka cen w yrobów  .tyto­
niowych. Tym  razem podwyżka ta ma 
wynosić okrągłe 150 procent.

Otwarcie w ystaw y artystycznych 
Kilimów kursu prowadzonego przez P. 
Korytkową w Instytucie Technologicz- 
mym nastąpi w niedziele ló  bm o godz. 
11 przed pofudniem. T rw ać będzie w łą ­
cznie cki środy 19 bm., ccdzicim ie od g. 
10—2 pjpół.

P ilsk ie  Tow . filozoficzne. W  sobarc 
15 bm. odbędzie sie o 8 w ieczór w  Se- 
ninariitm filozof, (gmach posejm owy) 

24-1 posiedzenie naukowe, na którem 
prof. dr. Wt. Witwdeki w ygłosi odczyt 
p. t.: ...lak nie ua!cżv uprawiać psycho­
logii dziecka? W stęp dla członków’ 
bezpłatny, dla gości wprowadzonych 
100.0UO mkp.. dla m łodzieży akademic­
ki ci ' ‘25.000 mkp.

Ś. p. Adolf Bicniedzki. em erytowany 
starszy pocztmistrz, długoletni bur­
mistrz i i i . Rudek. zmarł w  75 r. życia w 
iWn II griidtiia 1923 roku. po długich a 
ciężkich cierpieniach w  Muszynie.

W ieczór fred row sk i urządzony przez 
Koło Artystyczne Czytelni Akademic­
kiej w niedzielę 16 bm. o  godz. 7 wiccz. 
na scenie gimnazjum przy ul. Kubali, 
ściągnie niezawodnie liczne rzesze pu- 
1 liczą ości. chcącej poprzeć m łodzież a* 
Sadyrfticką w  szlachetnych wysiłkach. 
Pozostałe bilety można nabywać w  Se­
kretariacie Czytelni Akademickiej (ul. 
Łozińskiego 1. 1). od 7 do 8 wieczorem  
-  zaś w dniu przedstawienia p rzy  kasie. 
Dochód na cele akademickie.

Związek adwokatów  polskich. W  uo- 
nitdziafok 17 bm. odbzdzic się o  godz. 
6.31) wiec/, w  sali T o  w. Politechn. zebrą 
niemdysktisyjne na temar nowego podat-ij 
ku m ajątkowego. które zagai referatem 
adwokat dr. Bruno Biumenfcld. Na ze ­
branie to w'Stęp maja czfonkowuc Tow . 
Prawniczego, Politechnicznego. Ekono­
micznego, Związku sędziów i Z. A. P,

Z Uniwersytetu ludowego. 15 w so­
botę o godz. 6 będzie w. Uniw\ lud. w y ­
świetlany film p. t.: „B aw ełna" z pre­
lekcją prof. Akademii handlowej Jana 
Wójcika. Pouczająca prelekcja i żyw a 
ilustracja filmowa dają m ożność^łatwc-

Z sali koncertowy.
(Kom pozytorski w ieczór pieśni Karola 
Szym anowskiego —  wykonaw czyn i Sta­

nisława Korwin-Szymanowcka.
Lw uw , 14. grudnia.

Sala wypełniona po brzegi... Pośród 
byw alców  koncertowych, melomanów’ , 
nie opuszczających żadnej imprezy mu­
zycznej, szereg postaci nowych, spoty­
kanych często na korsie, w cukierniach, 
restauracjach, rzadziej w sali m uzycz­
nej. Elita towarzyska Lvvow’ a staw iła 
się w komplecie, Szym anowscy są bo­
wiem znani, uznani, przedcwsz.ystkiem 
zhś modni, wypada w ięc pójść, być, po- 
kazać sic i sąd sw ój zadokumentować' 
głośną pochwałą, chociażby nieszczerą 
i łaskawie rzuconym dystyngowanym  o- 
kkiskiem. Pom iędzy !!, e litą" prze w i *  się 
muzykalna i umuzycznioria garstka pu­
bliczności, wypow iadająca swe s.idy 
skromniej, z większą rezerw ą, nie oba­
wiająca się zresztą szczerego sprzeciwu, 
opartego na wewmętrznem przekonaniu 
skłonna nawet od czasu do czasu do 
zdziwienia lub protestu... Krzyżu ją się 
w ięc zdania sprzeczne, niejednokrotnie 
diametralnie różne, co zresztą nie może 
dziwić, jeśli się zw aży, że sztuka Karola 
Szym anowskiego szybuje bardzo górny­
mi i hardzn nowvmi, nie dla każdego li­
chwy mymi i dostępnymi tory. najmniej 
zaś dla tych. k tórzy p rzyw yk li stąpać 
po wygodnych, utartych szlakach daw ­
nego kierunku. —  Jest to zresztą udzia­
łem wszystkich nowatorów’, iż obok en­
tuzjasty cznycli zwolenników znajdą za­
ciętych przeciwników, losem zaś ich 
będzie walka, w ogniu której hartować 
musza źwycięshic puklerze swej sztuki.

go poznania ogromnych amerykańskich 
fabryk b „w eh.v i życia robotniczego. 
Sala Instytutu Technologicznego', ul. 
Bourlarda 5.

(h) M iijardowa kradzież w Gródku 
Jagiellońskim. Nieznani sprawcy włama­
li się wczoraj do magazynu Stefanii W o 

Junskiej w Gródku Jagiei i skradli 
przędze welniańą wart. miliard marek.

(h) Sezonowe kradzieże. Z mieszka­
nki Zolji Walickiej, żony agronoma, za- 
niicszk. przy ul. W ronowskich 3. niezna­
ny sprawca śkradł futro wdrt. 300 inilj.
—  W czora j aresztowano Sterana Kazi- 
micszczaka. zajętego w  szpitalu św. 
W incentego a Paulo, za kradzic/: futra 
i garderoby wart 400 mJj. —  Z maga- 
zvun futer Abrahama Pflasera przy  ul. 
Kościelnej skradł nieznany sprawca 4 
skórki wart. 230 milj.

(h) 2  braku lepszego zajęcia —  kradł. 
Mieczysław' Krysia. z  powodu braiku od­
powiedniego dla siebie zajęcia, popetmł 
kradzież skóry wart. 20 milj. i został za 
to Wczoraj aresztowany.

(h) Koc. który znikł jak kamfora. Er. 
Prystaj, woźnica w  fabryce tonmemel- 
oa. przystanął w czcrai na chwalę na ul. 
Żółkiewskiej, a gdy  po chwili cltaiał je­
chać dalej, ujrzał ku najwyższemu zdu­
mieniu, żc  koc wartości 30 milj. ulotmł 
się jak kamfora.

W  spraw ie opłat czesnego w p ryw at­
nych gimnazjach w e Lw ow ie . Zgłosze­
nia dalszych członków Ogólnego Zw iąz­
ku rodzicielskiego przy jmuic p. Eranci- 
szek Glasgall, ul. Sykstuska 2. 2422

Z  f4 .S C A .IIJ ,

W icew . Kowalikowski pełni obow iąz­
ki w ojew ody. Orze:-; ubiegłe (Kwa d-ui ba­
w i! w' W arszaw ie w icew ojew oda W/. 
Kowalikowski w  sprawach urzędowych. 
Rezultatem konferencji z przedstaw icie­
lami rządu jest poruczcme mu pełnienia 
obowiązków’1 w o jew ody krakowskiego.

Obniżenie podatku w ęglow ego. 5-go 
bm. podpisane zostało rozporządzenie 
pp. ministrów skarbu i przemysłu i han­
dlu w sprawie obniżenia od dnia 6 gru­
dnia br. podatku w ęg low ego o  30 pre. 
P ow yższa  sprawa została uzgodniona z 
przemysłowcami w ęglowym i.

Podrożenie druków pocztowych. Z 
diiicm 1. stycznia 1924 r. podwyższa się 
cenę sprzedażną druków płatnych, a 
m ianowicie: kant pocztowych pojedyn­
czych (krajowych i zagranicznych do 
5000 mk. za sztukę. J2f*> Kart podwójnych 
(kra jowych i zagranicznych) do 10.000 
ink. za sztukę. 3) P rzekazy  pocztowe 
(kra jow e). przekazy telegraficzne, prze­
kazy m iędzynarodowy, adresy pomocni­
cze bc-z przekazów pc-braniowych, adre­
sy pomocnicze z p 'zekazam i pobranio- 
\ycmi, adresy pomocnicze zagraniczne. 
d-kia;Sćjc celne, blankiety telegraficz­
ne n.d'aw’cze — do 10000 mk. za sztukę.

a— Mn i n • ' rtad
P rzez taką ogniową próbę zdąża rów ­
nież Karol Szym anowski do sław y. N ie­
jeden ostry kolec zranił stopy nieustra­
szonego wędrowca, zm ierzającego sta­
nowczo i konsekwentnie do własnych, 
idealnych celów . Zyskał i zdobył jedno
—  rozgłos, k tóry mu stale tow arzyszy 
i ściąga tłumy do jego stóp zarów no o- 
we „m odne", jak te „rozentuzjazm owa­
ne", jak wreszcie tamte „k rytyczne". 
I rzecz znamienna... Na.wet najbardziej 
zaciekli przeciwnicy nic mogą mu od­
mówić —  wielkości... Nic zgadzają się 
z nim, zżym ają, wzruszają ramionami —  
a jednak odchodzą jeśli nie przekonani, 
to pokonani tą dziwna i skrystalizowa­
ną ale przemożną w  tajemniczem swem 
działaniu siłą, która bije z jego tw orów . 
Siła ta działa suggestyw nie,_ przykuwa 
uwrnge słuchacza, narzuca mu się w szech­
władnie i sprawia, ze najbardziej rew o­
lucyjne pom ysły działają fascynująco, 
/niewalaja do pochylenia g ło w y  przed 
wielka sztuką przyszłości, która się tu 
objawia...

Dzisiejsza bowiem  sztuka Szym a­
nowskiego jest sztuką przyszłości, w y ­
kraczającą poza horyzonty, współczesno­
ści, stąd zaś dla w ielbicieli tradycyjne­
go piękna nie w e wszystkiem  zrozumiała, 
uchwytna, dostępna... Najdokładniejsza 
analiza nie wyczerpuje jej istoty i cha­
rakteru. Odkrycie atonalności, beztema- 
tyczności, dyssonansowości i innych 
„ośc i" wyjaśnia nam zewnętrznie kształ­
ty  jedynie, nie m ówj natomiast nic o 
tem, co się w  jej wnętrzu kryje... Stam­
tąd zaś pjyną te tajemne uroki, które 
owdadają nami, gdy chwytam y uchem 
ową przedziwną grę fal rozlewnych, 
p ieszczących czarem rozległych  wód 
przestrzeni, to znowu szemrzących z ło ­
wrogo, jakgdyby naradzających się nad

Przejazd u lgow y urzędników pań­
stwowych. Okólnik rady ministrów w y ­
jaśnia. żc prawa do przejazdów ulgo- 
w y c i kolebani żelaznemi nic maja: l ) *
urzędnicy i pracownicy kontraktowi, 2) 
urzędnicy t. z\\. dawniej nieetatowi na 
caic .i terytorium państw’a, których sto­
sunek służbowy nawiązany zesrał przed 
1 ii w w in ią 1912 r na woostawie w ó w ­
czas obowiązując} ch przepisów slużoo- 
wych. 3) W szyscy  urzędnicy 'i prawni­
cy państwowi, dopuszczeni do służby 
przygotow aw czej (praktykanci).

Pow rót Benedyktynów. W  ostatnim 
czasie nastąpiło oddanie starod.rwuiego 
opactwa w Luoiniu (woj, poznańskie)
OO. Benedyktynom. W ten „posób naj­
starszy ifttz  zakon osiedla się z pow ro­
tem w Foisee.

i  Au Ś W I A T A .

N ow y arcybiskup ryski. Papież mia­
nował areytuskupem ryskim biskupa ka­
tolickiego Antoniego Prym gowskiego.
przywracając jednocześnie areyoiskup- 
swo w Rydze. Ostatnim arcybiskupem 
w Rydze był W ilhelm  Hohenzollern
Brandenburski. W  czasie okupacji przej­
ściowo biskupem katolickim był ks. 0 ‘ 
Romkę, przebywając”  obccmc w Gdań­
sku.

Podrożenie kart okrętowych do P o ­
łudniowej Ameryki, Linie okrętowe,
przewożące emigrantów z Em ony do A- 
m eiyki południowej, podniosły ostatnio 
ceue karty okrętowej dc Brazylii i A r­
gentyny z o5 dolarów’ cd osoby na 75 
dola nów.

Każdemu Buchalterowi iest konie­
czny w ynalazek v jarg 'a  za 1.000.000 mk.
-  wysyłają iraiiki: księgarnie VI ilueltn 
klai pcr. Batorego 30, Szymon Bogen. 
Kazim ierzowska 14 a. 2303

PRZYJMUJE RĘKOPISY DO PRZE- 
PISYW ANIA NA ARSZYNIE. ZGŁO­
SZENIA W  ADMINISTRACJI „GAZETY 
LwOW SKIEJ” . UL PODWAuE L. 3.
1 L it ; !  * 0 .  O J  GODZ. 9 - 3 i 5— 1 a22

L t  s a t r u.
Dzisiejsza, tj. sobotnia „Żydów k a‘ ‘

zapowiada się pod każdym względem  
bardzo interesująco, gdyż gość nasz pri- 
madouiia Jakubowska, dalej. Mann, Zo- 
potli i inni stw orzą napewno jak zawsze 
doskonałe kreacje. .

Niedzielni popołudniowe przedsta­
wienie. W  Teatrze  Małym  idzće w nie­
dzielę popołudniu doskonała farsa -„Mu­
sisz być moją", w Teatrze  W ielkim

rrutem, ukrytym na dnie rzeki, rozdzw o­
nionych ni to dzwonki polne zalegające 
szerokie przestrzenie nadwiślańskich 
łanów, zamierających w ostatnim akor­
dzie— westchnieniu kropli wodnej, za­
padającej w’ otchłanne głębiny. N aw et 
najbardziej uprzedzeni wic mogą się o- 
przeć urokotai „W andy"., o w „ j perły 
wśród osławionych „S lop iew n i". Albo 
„Kalinowa d w ory ", nasuwające swym  
ostrym, z gruba ciosanym, a fantasty­
cznym zarysem  wspomnienie ludowego 
prym itywu, czaiaccgo się na dnie chłop­
skiej piosenki, w yziera jącego z ludowe] 
poezji, z  i, w yrzezanej przez w iejskiego 
artystę Męki Zbawiciela, chylącej się 
nad dróg rozstajem.

Gos z w izjonerstwa tkw i w  sztuce 
Szym anowskiego i zaw sze w izja  tow a­
rzyszy  uaojeniom słuchowym. Narzuca 
się ona przemożnie dzięki n iezw ykle bo­
gatym  środkom ekspresji, któremi roz­
porządza twórca. Za przykład może po­
służy- jedna z pieśni „M uezzm a szalo­
nego", w której nastrój uśpionego mia­
sta w yraża się tv partycji iortepiamowej 
z n iezw ykłą suggcstywmościa, tw orząc 
przepyszne tło  dla ilustracji słowno-gło- 
sowej. Podobne nastroje w yw ołu ją „R y ­
m y dziecięce", przyezem  podziw  budzi1 
przebogata a różnorodna ich skala Bar­
ciowy ton pieśni ..O białym kocic", mie­
szkającym na dalekiej, samotnej wyspie, 
groteskowe zacigcie „Trzm iela i żuka", 
humorystyczny rozmach „W izy ty  u kro- 
w--y“ , obok zaś tego wizioriersko-fanta- 
styczny *,Slub k ró lew ny", dziecinhie 
sentymentalny „G il i sroka", a wreszc-ie 
prawdziwa perełka zbiorku i to zaró­
wno pod względem  muzycznym, jak 
poetycznym '"M ieszkan ie". Dziwnie sub­
telnie' podpatrzył, jrodstuchał i wyśpię*

„Krakowdacy i Górale", w Nowościach 
uiubiona „Bajadera".

Na występ A Zielińskiej w pouii- 
działkowej .N in ie" kasy rozpo-zęły  odj 
dz.’ś sprzedaż biletów.

*
TE A TR  W IE LK I:

Niedziela, 16. bm. o 3.30 „Krakow ia-, 
cy i Górale".

Niedziela. 16. bm. o g. 7. „Fav-st“ . 
Poniedziałek, 17. bm. „N ina".
W torek, is. bm. „R igo letto".
Środa, 19. bm. „N ina"
Czwartek, 2(J. bm. „T ravia ta “ .

T E a TR  M a Ł Y :
Niedziela, 16. bm. o 3.30 „Musisz być 

moją".
Niedziela, 16. bm. o g. 7 „Pokojów ka 

szuka m iejsca".
Poniedziałek, 17. bm. „Sprawa Kai* 

sera \
W torek, 18. bm. „Pokojów ka szuka 

miejsca” .
Środa, 19. bm. „Spraw a Kaisera". 
Czwartek, 20. bm „Pokojów ka szuka 

miejsca".
TE A T R  N O W O ŚC I:

Niedziela, 16. bm. o 3 30 „Bajadera" 
Niedziela, 16 bm o g. 7. „Księżniczka 

O lała".
Poniedziałek, 17. bm. „D ziew czę 

z Holandji".
W torek, 18. bm. „Księżniczka „O lała". 
Środa. 19. bm. „Księżniczka „O lała". 
Czwartek, 20. bm. *f,Księżniczka O- 

lala".
I. PO RANEK  M U Z YC ZN Y  z cyklu 

prof { abiińskiegn odbędzie się w nie­
dziele, dnia 16 bm. o godz, 11.30 w  po­
łudnic. W  programie Bach. B ilety w ma­
gazynie nut B. Połonieckiego. 2427

G i e ł d a .
Z dnia 13 grudnia.

Obroty pozagiełdowe
W czora j tendencja simie zw yżkow a 

Obrót barazo ożyw iony. Dolary arneryk. 
4.750 do 4 m. 850 tys„ kanad. 4.360 do 
4 nt. 400 tys. Kor. czeskie 120— 125 t.vs. 
Lejc 19- -20 tys.

Z łoto: 20 kor. 19— 1914 m. 20 frk. 
18— 18% m. to  rubli 2414—itto rr,. > 

Srebro: Kor. austr. 340 —350 tys. 5 
kor. austr. 1.700 do 1. ni. 800 tys. F lo­
reny 850— 900 tys. Ruble 1.4IJ0— 1.5U0 
tys.

Giełda lwowska.
L w ó w , 14. grudnia. 

Zainteresowanie dla akcji kotowa- 
nych i mekotow’anych słahszc. Kursa 
naogół chwiejne. O broty dość liczne. 
Papiery arbitrażowe zyskały na kursie

w ał Szytiianowsfki poezję „R ym ów  dzie­
cięcych". Jeśli jednak przeznaczane są 
one „dla dzieci", jak głosi nagłówek, to 
zapewne d'a jakiejś p rzyszłe ’ generacji 
współczesnych milusińskich. Dla dzisiej­
szych dzieci by łyby  one niedostępne. 
Zaledw ie starsi mogą uchwycić w mcii 
poezję dzieciństwa.

Lw ią  część' powodzenia i zrozumienia 
zaw dzięcza1 Szymanowski wykonawcom  
swych utworów. Jest to już publiczną 
tajemnicą, że  ma do nich specjalne 
szczęście. P aw e ł Kochański, Artur Rubin­
stein, przedowszystikiem zaś p. Stanisła­
wa Szymanowska, niestrudzona propa­
gatorka i interpietatorka utworowi sw e­
go brata —  oto w ybrany i doborowy 
zastęip tych, k tórzy ze sztuką tą się zro­
śli, pojęli jej ta jn ie 'i potrafią, jak nik* 
inny przekazać ją pamięci współcze* 
snych.

M ieliśmy szczęście słyszeć artystkę 
w  roli odtw órczyn i na ostatnim koncer­
cie. Pisać o jej sztuce w  krótkiem. prze­
łomem sprawozdaniu?... Musiehbyśiny 
powtarzać znane, aż- zanadto dobrze 
znane —  tylokrotnie bowiem w ypow ia­
dane pochwały.., Zamiast tego jedna u- 
waga, nasuwająca się przemożnie i dunu- < 
gająca się w ypo wiedze ma Każdorazowe 
pojawienie się p. Szymairrow^skiei na c- 
stradzie oznacza dla puohcz.imsei ze­
tkniecie się z najw’yzszym  wykwintem  i 
najszczersza kirimirą arrrsfycaaią. \t- 
mosiera wykwintu i kultury panowała 
na kooeerck  pp. SzymartfrwsiaeL sredl 
w iew wielkiej —  na miarc epropejsks 
zakrojonej sztuto, tej która s»ę rwete. raz’ 
na kilka lat <Ł:;estatków, by p rze rw **  
wieki, dla nas tem ckrożsrei. że swojska- 
rodzima, poisAti.

Ot. Jato< M c E
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CTzy większym  popycie. Tendencja nie­
jednolita. Uspią^obicnie ożyw ione.

TRANSAKCJE W  AKCJACH.

Hipoteczny 1225 (1050) (1075).
Małopolski 1S75. Pokred 75, 80, 85, 
90, 78. P rzem ysłow y 510, 515, 520, 
525. Z. B. K. 240, 245, 260, 250, 230, 
235, 240, 250, 280, 300. Naita 190, 495, 
500, 480, 490, 500, 495. P. T  B. 200. 
260, 250, 265, 255. RaJcszawa 7550, 
7500, 7600. Siersza el. 350, 330 (270), 
(250). Tcspy 6800, 6700, 6650, 6700, 
b675, 6500, 6750, 6800, 6500, 6400. 
Zieleniewski 21000. Ćmielów 1350, 
1375. Kanpałit 950. Niemojowski 610, 
Oikos 6400, 6450, 6350. Parow ozy 
525, 530, 528, 527, 530. Pezet 205, 
200, 205, 220, 210 (180). Siersza g. 
12250, 12000. Górka 17,000.000. 8
proc. Pożyczka złota 600.000, 575, 
625000. Browary 25 i pót, 26000, 
25750, 25900, 25850, 26 i pól Cliodo- 
rów  6200, 6150, 6175, 6200. 6250, 
6275. Cegielski 950, 960. 975. Gafota 
350, 340, 345, 335, 360, Tohan 470.

O B R Ó T W  AKCJACH NIEKO- 
T O W A N Y C H .

Kursa w  tysiącach.
Jaworzno drobne 35000, a 25— 31750, 

Gazy 38000. 37000. 37500. 36500, Azol

600, Chybie 9100, dr. 9350, 9375, Czecho­
w ice 280, Elaktr. n. S. 200, 185, 180, 175, 
Gazociągi 550. 540, 525, Len 1900, 1950, 
1850, 1875, Nitrat 380. 375, Schon 120000, 
W ęg lów k i 42, 4.3, 42%, Columbia 90,
Hydropol 80, Brugger 950, 940, Gazolina 
2600, 2700, 2650, 2625. Eoresta 700. 675. 
Lesienicc 1600, 1650, 1675, Maclilejd 725. 
Oikusz 750, 725, Radziw iłł 1600, lo25,

 ̂ Rclir.dustria 200, Szkło w Kr. 1100.

Giełda zbożowa.
L w ó w ,  14. grudnia.

P iz y  ożyw ionym  ruchu ogólny 
obrót około 15 ton. Transakcje w 
pszenicy, Jęczmieniu,' kaszy, grochu 
i siai ie. W iększe obroty w  owsie 
przy silnym popycie. Zainteresowa­
nie dla ziemniaków przemysłowych. 
Tendencja utrzymana — 1 usposo­
bienie bardzo ożywione.

(Ceny w tysiącach).

Lw ów , 14. grudnia.
Pszenica kraj. 73/74 12500— 13700.

Żyto matop. 68/69 S300— 8600. Jęczmień 
malop. brow . 8600— 9000. Owies m!p. 1923 
7600— 8000. Mąka pszenna 40% ,.0“
25000, mąka pszenna 55% „1“  20000,
rnąka pszenna 70% „4‘ 15000, maka żyt- 
<i‘-a 60% 17500, maka żytnia 70% 1551 1. 
O tręby pszenne 4500. otrębc żytnie 
4300. Kasza jaglana 24500— 25500. Kasza

hiecżana 23000—24000. Groch „V ictoria“ 
28000— 30000. —  (C eny szacunkowe bez 
trans. Ceny rozumieją się w markach 
polskich za 10 kg. bez podatku sp ożyw ­
czego).

Giełda warszawska:
»

i W arszawa. 14 grudnia.

Dolary 4500, N ow y Jork 4500, Lon­
dyn 19600. Pa ryż  239500. Wiedeń 63:35, 
Praga 131650, W iochy 196, Szwajcaria 
785, Holandia 1720. Er. zt. 872500, Bony 
625, M iljonówka 345. .

Tendencja zw yżkow a, ^

Giełdy obce.
(Telefonem  od naszego korespondenta.)

(M ). W  Gdańsku płacono za mii- . 
ioit marek poi. 1.296 do 1.304. P rze­
kaz na W arszawę 1.222 do 1.228. 
W  Berlinie płacono za got. 90 biljon. 
Czek 95 biljon. Przekaz na Katowice 
got. 94.3, czek 93.7 biljon.

G IEŁDA ZURYCHSKA.

Zurych. (P A T .) Notowania wstępne 
z dnia 14. grudnia b. r. Holandia 219 je ­
dna ósma. N ow y  Jork 512%, Londyn 
25,01%, P a iy ż  34.50. Medjolan 24.95. 
Praga 16,11%. Budapeszt 0.0303. Belgrad 
6.50. Sofja 3,90, W iedeń 0.0080 trzy 

czwarte.

Kroiiiiia sportowa.
TURNIEJ SZERM IERZY O M1STRZ.O- 

ST W O W . P.
Rozpoczął się w W arszaw ie p ierw ­

szy turniej szerm ierczy o m istrzostwo 
W. P. Do turnieju zgłosiło się 53 zawo­
dników. M istrzostwo przyznane zostanie 
za najlepszy łączny wynik w trzech,bro 
niacli w „punie" (szabla, szpada, floret) 
Turniej rozgryw a się w szkole podcho­
rążych (A le je  U jazdowskie) w dniach U , 
14 i 15 grudnia. Na zakończenie w so­
botę 15 bm. o g. 7 wieoz. odbędzie- się 
uroczysta akademja.

ODROCZENIE W IO SENNYCH  RO Z­
G RYW EK P IŁK I NOŻNEJ O M ISTRZO ­

S TW O  PO LSKI.
Referendum okręgowych zw iązków 

zadecydowało, żc m istrzostwo piłki no­
żnej na wiosnę przyszłego roku roze­
grane nie będą. P rzyczyną  tego jest dtęS 
umożliwienia P. Z. P . N. swobodnego 
przygotowania drużyny reprezentacyj­
nej na Olimpiadę paryską. O terminie 
wzi>-‘ \<.-onia rozgryw ek  o m istrzostwo 
zadecyduje doroczne walne zgromadze­
nie P. Z. P. N. w końciiu lutego 1924 r

O D PO W IED ZI OD REDAKCJ.

Stały czytelnik w e Lw ow ie. W ier 
szyk udatiiy, lecz nie możemy z niegę 
korzystać.

c Wyjaśnienia i porady
w sprawach oełoszeń zu­
pełnie bezpłatnie w A m:- 
n stracji Lw ów , Podwale 3

O G Ł O S Z E N I A
Oddział dla og łasza

o t w a r t y  c a ł y  d z i e ń  
do godziny 7-niej wie- 
rorem  bez prze wy. —

rnntD a O Kazia świąteczna mmm«H I  I I  n  /\ K r y m k i ,  s y l s k i n y ,  k a n g u r y ,  t c h ó r z e  tudliEŻ H  I I I K  A
f u r n a  Golowe wyroby kuśnierskie 1 U AIUi

*.1*3 «... I - w -  . ------------------21‘J9 l ł O L E G A  N A . J T A N I E J % t  ^  m' )•

- W y ro b ó w  Kuśnierskich - Lr ŁmómRynek 41.
gjj Nauka i wychowania  ̂ ‘

UD ZIELAM  lekcji języka niemieckiego 
w  zakresie wszystkich szkól i dla do­
rosłych. W arunki: 1 zip. za godzinę. 
Zgłoszenia pisemne: Kucharek, Tar­
nowskiego 14. 2412

R O ZPO C ZYN AM  N O W Y  KURS KROJU
i szycia dnia 2 stycznia 1924 „Jolan- 
da“ , Staszica 8, boczna Chorążczyzny.

2340-i 8

Posady i praca 1
SO LID N A i poważna instytucja ubez­

pieczen iowa poszukuje ustosunkowa­
nych akw izytorów  na miasto Lw ów  
i okolicę. O ferty pod I. I. I. w Admi­
nistracji. 2392-2

■

URZĄDZONE biuro 2-pokojowe z tele­
fonem na pryncypalnej ulicy do od­
stąpienia. L isty  pod „Pospiech", Biu­
ro Sokołowskiego, Jagiellońska 7.

2393-2

A S YS TE N T  farmacji poszukuje posady 
Taffet, Czortków. 2384-2

AGRONOM , obecny samodzielny za­
rządca dóbr z 15-letnią praktyką po­
szukuje stosownej posady. Wiadomość 
z grzeczności Apteka Mielnica. 2316-3

ZAK ŁAD  techniczno-dentystyczny L eo ­
polda Rottera, pi. Smolki 5. poszukuje 
ucznia lub uczenicy. 2429-3

POSZUKUJE się panny na przedpołud­
nie dla chłopczyka 5-letniego. Zgłosze­
nia: Nabiclaka 35, 11, piętro na lewo.

2428

KO RESPO ND ENTKA PO LSK A, manipu- 
Iantka biurowa, język  niemiecki, bie­
głość w  rachunkach, wtasna maszyna 
do pisania, praktyka 6-letnia. Zgłosze­
nia pod „Reiereucje" do Administra­
cji. 2333-2

AD JU NKT gospodarczy z ukończoną 
szkolą rolniczą i kilkuletnią praktyką 
poszukuje odpowiedniej posady od 1. 
stycznia 1924. Zgłoszenia: W ładysław  
Mikulski, Doluszycc, p. Bochnia. 2423

Mieszkania, fokaie, sldenv

DOM p iątrow y oficynow y, 6 ubikacyj 
centrum, z urządzeniem na fabrykę do 
wynajęcia. L isty „527“  Biuro dzienni­
ków  Buchstaba, Legionów  21. 1 2390

POSZUKUJĘ pokoju umeblowanego — 
dzielnica obojętna. Łaskaw e zgłosze­
nia do Administracji „G azety  Poran- 
nej“  pod „Spokój". 2335-3

n  Kunno, m rzedat, zamiana K
■---------------------------------------------------Eu

KUPIĘ  okazyjnie partycje z oper (do 
śpiewu). L istow ne podanie utw orów  
z ceną i adresem pod „Śp iew ak " do 
Administracji. 2385-2

b Y W A N  PERSKI bardzo piękny 1 duży 
do sprzedania. Ul. Krasickich 20 u do­
zorcy od 3— 4. 1190

Małżeństwa I

1 Rozmaita

K R A W A TK I przerabia starannie Gru­
szecka, Grodzickich 6, I. p.: tamże
w ieczorow a jedwabna suknia do 
sprzedania. 23S3-2

F A S Y  skórzane fabryk! Carl Bud<-
schowsky et Sóhne w e Wiedniu. — 
Przedstaw icielstw o Lw ó w , Koperni­
ka 48. 2311-3

SKLEP do odstąpienia zamożnemu ka­
tolikowi. w śródmieściu. Zgłoszenia do 
Adm. „G azety  Porannej" pod „Sklep".

2416-3

J u ż  u a d s z e d t  d u ż y  t r n n s p m  i

płaszczy damsmch
c » r y g iB » ,n e  m o d e le  w ie d e ń s k ie  ora 
M g ln n i i i r  i i i « ; »| j ie b  i  k u r t e k  »U 6 -  
r/ .im y c ll o d  1 9 ,0 0 0 .0 0 0  p o c / .ą » tK } 

do zn anej o w rzech n ic  f.rm y

INŻYN IERA. profesora, w yższego  urzęd­
nika żyda, lat 45, poślubi majętna pa­
ni z urządzonem mieszkaniem. „M iesz­
kanie", Administracja, 2413

HL9HA HEKH Skarbkowska 7
(dom własny).

2353

Dorożkarze i Woźnice!
W kręćcie iedno ześnie d o  podkowy 
krajowy hacel „ P O D K O W A "  i jaki­
kolwiek bądź hacel zagraniczny i po 
2 dniach sprawdźcie, j k każdy z tych 
hacoli wyglądu, a przek< na ie się 
w ów cza  , że najlepszem i hacelam są

h a c e ł e  , , P O D f '  0 W A “ .

BIURO pośrednictwa pracy dla wszyst­
kich zaw odów  j nauczycielstwa Niem- 
czynowska, Lw ó w , plac 'Akadenucki 
3. Telefon 1361. Do umieszczenia dwie 
Francuzki: poszukuje pielęgniarki dc 

dziecka. 2394-3

ŁYŻWY -  SANKI M  
W A G I STOŁOWE

P O L E C A a 67

3 M e n s i k
Lw ów ,W ałow a 11

W Y S Z E D Ł  Z DRUKU! 
Przewodnik gw iazdkow y po księgarni, 
antykwam i ł magazynie nut M. H. RU- 
B INA we Lw ow ie , ul. Batorego 4,. ul. 
K rzyw a  9. Katalog Ilustrowany, 28- 
stion icow y z obówiązującemi cenami, 
obejmujący najpiękniejsze książki tak dla 

m łodzieży jakoteż dla starszych. 
W ysyłka  na prowincję za nadesła­

niem Mkp. 50.009. 2357

RUHYE® 
DRUT

IELIZIE
nowe i używane

NIEPALONY
Nr. 23,25,28 i 31

kupuje Fabryka łóżek

fF A B R O L «
L in ó w ,  l a g  e l l o ń s k a  8 4 , 2251

ROK ZAŁOŻENIA 1881. „  A K T Y  K U Ł Y  f tO ił lO IY O  W O S l*O D A R T »K  p o le ca

ALO JZY HUBN ER — Lwów, Rynek 38
W ' G Ł Ó W N  Y  S K Ł A D  I W  l i  L i i M A T E l i J A Ł Ó W .
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świeżego transportu „Soya e.\tra“ w pusz­
kach 5, 10, 20 Kg. tyiko hurtownie przy 

odbiorze ąąj mniej 80 Kg, dostaicza

l^o lsk ie

T0 » aR EV aT a3 tiaiiOŁOHE
l i E A k Ć  IV, S ł a w k o H * !  a  1,

Tel. 2078. 230 >

apieczny w  puszkach po 5 10 i 20 Kg 
tvlko hurtownie, najmniej 80 Kg. >przedaje 

POLSKIE

T o n i K z r s r a  hHi.d m i ise  s. a.
H B A K i ( i  IV, K f a w k u w s J r a  I 1

Tel. 2078. 230g

o
2315

zdsbyna choinką
pole~a F I Ł I G R A N
Lwów, WyspiańshiBgo 1 a.

Hurt, detail, sortymenty.

Żarówki
i 3W;8cziiiki 

e l e k t r y c z n e
j i o l e e a  2240 

w w ielk im  w yb o  ze  
firma: Konc. grzedsięb. 

elektrotechniczne

/Stanisław t a i i l W S l !
Chorążczyzna 10.

Zużyte żarówki wy­
mienia za dopłatą.

W a ż n s  d l a  k o p a l ń
i  i a t i  n e r j i  n a f t y .

A r m y i u r y j a t o :  wentyle, kurki 
żelazne i metalowe wodow skazy 
Klingera, manom. try i smarownice.  
K o m p o z y c ja :  cyna angielska,  
blachy, rury i pręty miedziane 

p o l e c a  :

jWent)< i\  lwów. Grodecha 35.
Telefon 737. 2236

L HT9R NIE 
POWOZOWE

p o l e c a  
po cenach facryeznyeh

Lwów, 2431 
Plac M a r js d i  4.

Odsprzedawcom  od­
powiedni rabat.

—  NOWO OTWARTY

M A G A ZY N  FU TER

,GRONOSTAJ1
2405 A k a d e m ic k a  8

poleca
futra krajowe i zagraniczne p ‘ifi 

cen ach  u m ia rk o w a n y c h .

OBUWIE! OBUWIE!
KRAJOWE i ZAGRANICZNE

< lc  n a b y c i a  214'

H [HHZEŚ03AHSK1E] 5PÓŁGE
■ i E n A «  k w ó u  

f§ ™  ■. Rynek 34
(doni \VP. Stadimiillera)

2 u „Ol KOS"
Zuńzho -ib Zakłady przemysłu i buao- 

wnict.ua drzewnego S. fl. we Lwowie

poszukuje  od 1. iulego 1 9 2 4  do 
p r o w a d z e n ia  rę c z n e j  ce g iT n i  
i d a c h ó w k a m i  w W o li  Cholo-  
jow sk tej  w  pow. ra d z ie ch o w s k im

nHpineło IriiiBa MMiL-
Ofeity z podaniem „curricu um 

vitae“, z relerencami i z odpisem 
świadectw pod adresem: „O.KOS*  
S. A. we Lwowie Trzeciego Mafa 11.

KA ŚWIĘTA! NA ŚWIĘTA!
najtaniej zaopatrzyć się można

w eleganakie OBUWIE
k ra jo w e  i za g ran iczn e  u f i rm y

3ICK i NEU13AUER
Lw iw, Pańska 21. 2292

KONFEKCJĘ dla PAŃ
wielki wybór płaszczy, sukien, 

bluzek własnego wyrobu
p o le ca  n a jta n ie j n ow o  za łożon y

Magazyn łąuznie z pracowaia

S. STADLE R plESS-L,.
!  U w a g a  11 n  I 2291

W Ę G I E L  i  K O K S

górnośląski
pie rw szorzędnych  kopalń

koncernu CESARA WOLLHEIMA
d o s ta  ‘ c z a

K A R B O  S . Z O . O .
L w ó w ,  u l .  K o p e r n i k a  1 9 .

Te lefk  868. ‘2313

ch-jJni1.!, henn, gsrni- 
kry,flran'iii,pjr!>iry

' j  mafer]e meiłiawe
po leca  n a jtan ie j

ii']?. SHIEINEEI, U p o i l i  4, L i n
(naprzeciw Szkowrona). Wllu

f i i i  "szarada śwîteozi
znanego z taniośai magazynu strojów dam sIJjh  poa firm ą

„i JL0NI9" Łwnia. El. ŁytziiliowsHa Ijj,
Zgadnijcie nazwę serca wybranki,
Co w sobie nosi wiosny czar boski,
P rzy  której chłopczyk w rozkosznym szale 
Gubi w całusów w irze swe troski.

Skąd u niej piękność zw iew nej rusałki?
Skąd cudów mody barwna symtonja?
Suk.enki, pluszcze chodzi kupować 
Do magazynu s t r o jó w ........................ ....

Stamtąd strój czerpie godny księżniczki,
Radością zatem pała jej minka,
Kto ona? Pew nie w szyscy  zgadniecie,
To przeciez słodka lw ow ska . . . .

Poznać pragniecie adres tej firmy,
Co w sercach waszych rozpala lonty?
Pow iem  wam zatem: mieści się ona 
P rzy  Łyczakow sk iej numer

W  miejsce kropek należy wstawić brakujące słowa, tak ażeby 
rymowały się stosownie do budowy wiersza i rytmiki.

Za dobre ro zw iązane szarady p r z e z n a c z a m y  d z ie s i ę ć  
n a g r ó d  ł ą c z n e ]  w a r t o ś c i  1 0 0 0 ,0 0 9 .0 0 3  ( s to  m i l j o n ó w )  iV\p.

I) Suknia szew iotowa
2) Suknia trykot.-jodw.
3) Jumper jedwabmy
4 )  B j łp d h ic a  S Ł e w ia t o w d  
Sj B lu z k a  f l a r e l o w a

należy pocztą z podaniem nazwiska wraz 
,Polonii" Lwów, ul. Łyczakowska 19 do 21 

jra ttn ia  b r.
Łyczakowska JO

6) S w b .e r  ifziecinny 
i )  Żakiet wełn iany  
8) 3 chiwtfeczki 
s ) I p. rękaw iczek  

NT, I p. pończoch.
Rozwiązanie szarady nadsyłać 

wycinkiem .Gazety Porannej" do
grudnia. — P u b l i c z n e  l o s o w a n i e  o d b ę ń c i -  s ię  2 2 . 
o  g » d * «  7*15 w i e c z ó r  w  magazyn e „PO LO NIA " ul. 
w  obecności interesowanych i .repi .zsntanta policji, które wybiorą deiegautę 
celem wyciągania losów, następnie rozpocznie się rozdawanij nagród. —■ Na­
zw,ska dziesięciu wylosowanych zostaną ogłoszone w  „Gazecie Porannej". — 
Wszystkie nagrociy moina codziennie ogiądać w  magazynie „Poionia“ Łycza­
kowska 10
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W******
etjUUtAGA dla P. T, Czytelników?

Przy  tej sposobnowoi zw racam y  u w aą t ,  ż s  n a sza  f irm c udzie­
la w sze lk ie  stro je  damskie na b a rd zo  dogodne sp ła iy .
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-  M E B LE  K LU B O W E  -
P IE R W SZ O R Z Ę D N E  W  S T Y L U  1 W Y R O B IE

POLECA

WYTWÓRNIA MEBLI KLUBOWYCH
-  Michał FRANCOS ~

Lwów, ul. Sykstuska 41.
K A S Z E L ,  c * m v  “ A l t  i wszelAk thdraby drdg oddechowych lecz; najpewniej 

S U L F O C O L "  „LA 0 K 0 0 N 1 we LWOWIE p r z e z  i i a  j w y b l t n i ę j s / >  t* li l e k a r z y .

■* Do nabicia we wszystkich a otokach.99
687S

^ p ń m l i i  PHILIPS i DSftńK
M M I  W n m i l  najtaniej n firmy

HENRYK S0NNENSCHEIN, Lwów
ul. S ienk iew icza  8 róg Lindego.

2411

B. sekund, szpitala powszeohr.. lwowskiego  
, i oddz. k lin . prot. F IN liE K A  we Wiedniu

Dr. 00R0TA GOLOM AtiN
o.d. od 2 — 4 jopoł. w choro i, ah skórnych 
i *eneryo nych u f. M a i  i Ś n ie ż n e j  7

(przyst. trrmw. pi. Krakowski:. 2413

Podarki świąteczne
NA RATY!

Płaszczce, jumpery, suknia, bieliznę, ■“ telką  
konfekcję dam sk ą  ps ZNACZNIE Zl ŻUUYCH  
2201 CENACH poleca

D. SCHRAUZ L\Tr“ i l : 249 
U W A G A !! loipy dział: Płótno na raiy.

R£r



8  „G AZE TA  PO RANNA '* L w ó w , dma 16. grudnia 1923, N t. 6 9 1 9

CENY O G ŁO SZEŃ: Za w iersz 1-szpaltowy m ilim etrowy w ogołszeniach zw yk łych  1.5.000 Alp., w nadcstancm 15.000 Alp., po kronice 60,000 Alp., w tekście (k ro­
nika, repert., dział ekoit. i t. dj 75.000 M p„ na p ierwszej stronie 110:000 Mp., za jedno słow o w  drobnych ogłoszeniach 9.000 Alp., - w rubryce: kupno sprzedaż 
12.000 Alp., matrymonialne, korespondencje prywatne 15.000 A lp , dla poszukujących pracy 7.500 Alp., jedna cała strona w ogłoszeniach ta tekatero 42.000.000 Al p. 
1 cala strona w  części tekstowej 75.000 000 Alp., cala strona pierwsza pod nagłówkiem  120.000.000 Alp. —  Ogłoszenia zam iejscowe o ?5% drożej. —  Ogłoszenia 
zagraniczne o 50% drożej, — Za ogłoszenia w  miejscu zasłrzeżonem , ogłoszenia osobno stoiace i bez numeru dolicza sie 25%i! —  Odpowiedzialności Za termi­

nowy druk ogłoszeń nie przyjmuje sie- ' 1

Należytość pocztową op łacono ry c z a łe m .  —- Prenum erata  miesięczna 1 ,3 5 2 .0 9 0  Cn„. — Z Jostawa na miejscu lut) z przesyłką po* 
c/tuwą 1,500.000 ff\k — Za g ran icą  1,650.000 Mk. A d re s  Redakcji: Lwów, ul. c łio .ążczyzny oi. (Teł (78 i 15)., Adm inistrac ji : L w ó w  

ul. P cd w a le  3 (Te!. 73). T e l^ V u  R edak to ra  naczelnego 230. Teleton doo .ow y  Redaktora naczelnego 192.

CHRONI
WZROK.

P H  S L I P S au g enta 1086-2

O S Z C Z Ę D Z A
P R Ą D

Ckl £%. E W A  f  B I 11‘^KłJ b "  5 N n W V  5uknie wełniane, Trykoty jedwabne. Płaszcze, fiyf fcfc
I tB p A  I " * *  ■ B f l W  tstaf «■ “ “ ” swetery, bieiiznę, pończochy itp. poleca najtaniej § \ 8 »s«

RATY! Magazyn Honfelicii Dsmsliiej „ P a r y ż a n k a "  Lwów. te k a  11 R A T Y !
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BUDAPESZCIE

BEtORADZiE

HABSBURGU

KGLtUUf

ZAGRZEBIU

PRADZE

SZEGED iTH£

WĘDRUJ

TRYJEŚCIE

M C S A C H IU M

fóEDJuLANJE

ZUSYCiiU
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saiamandra Sp.. z  ogr. odp. 

Lwów, L&glanLw 11. t

XI. PRZYKAZASIIE: Nie kupujcie U d U W I U
póki nla przekonacie się co do jakości, trwałości, zgrabności i taniości

S S T i U  S .  F 5 D E R ,  Lffliw, byhstHSItJ 7. mr  Uw aga! Upraszam o ła s k a w e  nrzekonania się co do praw dziw ości n in ie ja z p o  ogłaszania  
bez przym u u kupna o ra z zapam iętanie firm y S. FED ŁR i nr. dama SAKSTUSr.A 7.

Z diukami Poiskiej jo d  zarz. Z. Kiełtusiey/icza we Lwowie- Odpow. recsKlor: \IARjAN JWACHALoKi.


